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MEomarchya Austryacka. 


Sprawy krajowe. 


Wiedeń, 1. sierpnia. Jego Ces. król. Apostolska Mość przy- 
był tej nocy z Swej podróży do Teplic z powrotem do Wiednia i 
niezwłocznie raczył się udać do Laxenburga. 

(Nowiny dworu. — Podróż Jego e. k. apost, Mości i dostojnych osób. — Objaśnienie 
rozporzadzenia względem przedaży wódki. — Przepisy względem bractw.) 

Wiedeń, 31. lipca. Jego Ces. Mość najdostojniejszy Arcy- 
książę Ludwik, c. k. fzm. przybył dziś zrana o godzinie 8. z Wie- 
dnia do Pragi, a o godz. 8. minucie 27. odjechał na Bodenbach do 
Reichsztadu. 

Ich M. M. Król i Królowa Saksonii, Jej Królewicz. Mość Wiel- 
ka ksieżna Toskanii i saska księżniczka Małgorzata przybyli wczo- 
raj ogodzinie 10. z Bodenbach do Pragi, gdzie Ich przyjmował Jego 
Królewicz. Mość Ferdynand Wielki książę Toskanii, poczem udali 
się natychmiast pocztą do Cieplic. Wielki książe Toskanii odjechał 
równocześnie do Reichsztadu. 

— Jego Excelencya p. minister spraw wewnętrznych przybył 
przedwczoraj wieczór posfiesznym pocięgiem do Łabłany i udał się 
wczoraj o godzinie 67/, po południu w dalszą podróż na Adelsberg 
do Fiume. Pod niehytność Jego Excelencyi objął radca ministeryalny 
Lasser dyrekcyę spraw ministerstwa spraw wewnętrznych. 

— Depesza telegraficzna Jego Excelencyi Namiestnika Czech 
do ministeryum spraw wewnętrzaych w Wiédniu : 

Praga, 31. lipca. Jego c. k. apostolska Mość odjechał dziś 
zrana 0 godz. 5. minucie 10. w najlepszem zdrowiu z Cieplic na 
Aussig do Litomierzyc. 

ich M. M. Królestwo Prus odjeżdzają o godzinie 10. na Boden- 
bach do Pilinicy.: 

Ich M. M. Królestwo Saksonii powrócili wczoraj po południu 
z dostojna familia do Pilnicy. 

— Litogr. koresp. austr. z dnia 31. lipca pisze: Dla wszy- 
stkich krajów koronnych, w których istnieje system koncesyi prze- 
mysłowych, wyszło pod dniem 12. listopada r. z. i ogłoszone Zo- 
stało rozporządzenie c. k. ministeryum handlu, przemysłu i budowli 
publicznych, tyczące się sprzedaży wódki o 30% Beaumć. Celem tego 
rozporządzenia było oznaczyć różnice, jaka zachodzi między wódką 
a alkoholem, i według tego uregulowano przepisy co do wyszynku, 
fabrykacyi i handlu goracych napojów. Odnosi się więc to rozpo- 
rządzenie do krajów koronnych. w których istnieją pewne prawne 
normy co do zatrudnień przemysłowych i prawa propinacyi, — Gdy 
jednak, jak się okazało, stosunki w Galicyi w tym względzie nie są 
dostatecznie uregulowane, przeto 1 powyżej wspomniane rozporzą- 
dzenie z dnia 12. listopada 1855 obecnie nie może być zastosowane 
do Galicyi. O tem uwiadomiono przynależne władze obwodowe z od- 
wołaniem się do uchwały namiestnictwa z dnia 19. grudnia 1855 
z poleceniem, ażeby natychmiast skutecznie zapobieżono nadużyciom 
jakichby się w tym względzie dopuszczano po miastach i na wsi na 
szkodę mających prawo propinacyi. 

Guzeta wićdeńsku pisze: Na mocy najwyższego postanowie- 
nia z dnia 27. czerwca, c.k. ministeryum spraw wewnętrznych w po- 
rozumieniu się z c. k. ministeryum spraw duchownych i oświecenia, 
tudzież z o. k. naczelną władzą policyjną, rozporządzeniem z dnia 
25. z. m. przepisało co następuje wzgledem postępowania ze stowa- 
rzyszeniami lub bractwami katolickiemi : 

Co do stowarzyszeń katolickich, którzy pod przewodem du- 
chownym i bez prawnego zohowiazywania się łączą się wspólnie 
w rzeczach pobożności i miłości bliżniego, nie ma patent cesarski 
z dnia 26. listopada 1852 (Dz. rząd. ustaw Państwa nr. 258) ža- 
dnego zastosowania. 

Takie stowarzyszenia zawisły od zezwolenia biskupa właści- 
wej dyecezyi i zostają pod jego głównym nadzorem, a naczelnik 
kraju winien hyć tylko uwiadomiony o udzieleniu rzeczonego zezwo- 


lenia, tudzież o celu i organizacyi towarzystwa, Duchowni kierujący 
stowarzyszeniem mogą pod własną odpowiedzialnością i odpowiednio 
do statutów towarzystwa przez siebie potwierdzonego wyznaczyć 
członków świeckich do prowadzenia bieżacych spraw towarzystwa, 
lub wybranych w tym celu przez towarzystwo potwierdzać. Zupełna 
zależność takich stowarzyszeń od własnego biskupa nie tamuje by- 
najmniej związku onych z innemi takiemiź samemi lub podobnemi 
stowarzyszeniami pozakrajowemi, ale owszem dozwala się, aby bi- 
skup pod własnym nadzorem i odpowiedzialnościa zezwalał na po- 
dobne stosunki stowarzyszeń krajowych z zakrajowemi o tyle, o ile 
tego cele kościoła wymagają. O każdem takiem urządzeniu należy 
równieź zawiadomić i naczelnika kraju. 


&meryka. 


(Wiadomosci z Nowego Yorku.) 


Paropływ „lilerrmann“ zawinał 26go lipca zrana do Cowes i 
przywiózł wiadomości z Nowego Yorku z 12. lipca. 

Bil względem. przyjęcia do Unii Kanzasu jako państwa niewol- 
niczego wywołał wielkie wzburzenie w senacie. Jeszcze bardziej 
obruszył się senat podczas dyskusyi nad projektem komitetu wzgle- 
dem wykluczenia pana Brooks; o mało nie walczono na pieście. 

Z Kanzasu piszą: Na dniu 4. lipca zebrało się zgromadze- 
nie prawodawcze, i chciało przystąpić do obrad, gdy pułkownik 
Sumner wpadł do sali na czele 200 dragonów. i po krótkiem oświad- 
czeniu wezwał reprezentantów, żeby się rozeszli natychmiast. Usłu- 
chano rozkazu tego bez oporu. W taki sam sposób rozwiązał puł- 
kownik Sumner izbę senaterów. 

W Kvopeca w. ie 2. lipca konwent mężów republikań- 
skich w liczbie 800, wszyscy uzbrojeni, i powziął uchwałę wzywa- 
jaca kongres, by odmówił subsydyów, dopokąd Kansas z anti-nie- 
wolniczą konstytucyą Topelli nie zostanie przyjety do Unii. 

Washingtonski korespondent dziennika Wew- Vork- Herald utrzy- 
muje, że bardzo wielu republikanów majacych wpływ i znaczenie, 
sprzeciwia się kandydaturze Fremonta. Obiega pogłoska, że kilka 
państw północnych chce zwołać nowy konwent dla oznaczenia in- 
nego kandydata. ; 

W hrabstwie Frankfort zrządziła burza okropne spustoszenia. 


Portugalia. 


(Wiadomości z Portugalii.) 

Lizbona, 19. lipca. Król zwiedził francuski okręt wojenny 
„Prince Jerome, który stał właśnie na Tagu, i widział się tam 
z posłem francuskim, angielskim i rosyjskim. Kortezy mają się od- 
roczyć 20. lipca. Cholera już ustaje. 


Hiszpania. 


(Sprawy hiszpańskie. — Deportacya na więźniów.) 


Z Madrytu piszą pod dniem 23. lipca: „Umiarkowani sta- 
raja się przeszkodzić reorganizacyi milicyi. Progresiści niemogą zgo- 
dzić się na postępowanie, jakie zachewywano w obec O'Donnella. 
Królowa nieprzyjęła dymisyi San Miguela. Także leros poddał się 
do dymisyi z posady jenerał-lejtnanta pałacu i otrzyma ją zapewne. 
— Oddano tu 400 karabinów więcej, niź pierwotnie otrzymała mi- 
licya. — Gazeta urzędowa zawiera dekret, który wszystkim woj- 
skom, stanowiącym załogę tutejszą w dniach powstania w nagro- 
dẹ ukróca czas służby o jeden miesiąc. Krółowa zapewnia w de- 
krecie taką samą nagrodę i innym wojskom za podobną zasługę. — 
Podług dziennika Espana ofiarowała Królowa 150.000 piastrów z 
prywatnej kasy swojej, by je rozdać pomiędzy ranionych wszystkich 
klas bez względu na to, do którego stronnictwa należą. — W nie- 
których prowincyach nieprzestają szaleńce podpalać szpichłerzów 
zboża.” 

— Dziennikowi Indep. Bałge piszą z Madrytu z 23. lipca: 
Sekretarz państwa p. Ulloa , podał się do dymisyi, co przyjęto , to 
samo uczynił p. Asquerino, hiszpański pełnomocnik w Wenczueli. 

— Rzad występuje z niejaką surowością przeciw dziennikom : 
Iberia i trzy inne demokratyczne dzienniki: Asociacion, Sobera- 
nia i Heria zostały skonfiskowane, co skłoniło inne dzienniki do 
większego umiarkowania. 

—— Jeneralny kapitan Sewili zakazał wydawać dziennik ducho= 
wny La Cruz i dziennik demokratyczny La civilisation, 


«1 


-— Odkrycie spisku w Walencyi pociągnęło za Sobą liczne 
aresztacye ; między innymi uwięzione także pana Orense, margrabie- 
go Albaidy, W jednej części La Manchy wydarzyły się niebezpie- 
czne zaburzenia, podpalania i t. p. 

— W Saragosie organizuje jenerał Falcon korpusy ochotników.“ 

— Z prowincyi donosi Gaceta: „W ikartagenie zapobie- 


gła karność i wierność wojska wybuchowi powstania. Gubernator 
miasta, jenerał Puig, odmówił rządowi posłuszeństwa; pułkownik 


Teran objął w miejsce jego komendę. 

— W Alieante przytłumił gubernator wojskowy powstanie 
w zarodzie, rozwiązawszy deputacye prowincyonalna i Ayuntamiento, 
które podpisały proklamacyę gubernatora cywilnego.* 

— Rząd hiszpański postanowił założyć miejsce deportacyi na 
aresztantów i wyznaczył na to St. Joseph, jedne z wysp Maryanny. 
Zbiegi więzienne, które Pacheta powypuszczał z aresztu, ażeby bra- 
ły udział w walce, bedą wywożone do Ferrol i na nowa kolonię 
karna. 

Anglia, 
(Sprawy w izbach. — Obwarowanie wybrzeży.) 

Londyn, 28. lipca. Na przedwczorajszem posiedzeniu izby 
wyższej potwierdzono poprawki izby niższej wniesione do bilu 
wzgledem ustąpienia biskupów Londynu i Durhamu. 

W isbie niższej przyjeto wniosek pana Gladstone, by przedło- 
Żone zostały izbie korespondencye w sprawie objawionego ze strony 
rządu zamiaru, by odjać biskupom kościoła episkopalnego w Szko- 
cyi udzielone dotąd ze skarbu publicznego zwyczajne subwencye. 

Piszą z Szkocji, że rząd postanowił północno-wschodnie, a po- 
Źniej także zachodnie wybrzeże zaopatrzyć w fortyfikacye i nieza- 
długo stawiać rozpocznie. 


EraBcYyaR, 
(Monitor o Hiszpanii. — Podróż ksiecia Napoleona. — Pobyt Cesarza w Plombićres. — 
Obóz północny zwinięty. — Nowiny dworu. — Dzwon sebastopolski.) 


Paryż, 27.lipca. Monitor zawiera na czele swej nieurzędo- 
wej części następujący artykuł: 

„Nie spuszezaliśmy z oka ostatnich wypadków w Hiszpanii i 
pochwaliliśmy je do pewnego stopnia w mniemaniu, że da się z nich 
wyprowadzić pomyślny wniosek o utrwaleniu rządu konstytucyjnego ; 
gdyż Francya, która reprezentuje w Europie ideę z roku 1789, nie 
może mieć innego życzenia, jak tylko. by sasiednie państwo, któ- 
rego pomyślność szczerze ją obchodzi, unikło anarchii lub despo- 
tyzmu, te szkopuły każdego postepu, kaźdej wolności; a kiedy mi- 
nisteryum Kspartera nie zdawało posiadać ani siły, by zapobiedz 
ekscesom, ani teź sprężystości potrzebnej, tedy musieliśmy naturalnie 
przyjać z sympatya zmiane, która musi utrwalić tron Izabelli H. 

Niektóre dzienniki zagraniczne, zastepione w swem uprzedze- 
niu za pewnem imieniem, usiłowały nadać pozór zamachu na pań- 
stwo złożeniu z urzędu ministra, którego dymisyę mimo woli i chęci 
przyjęła Królowa. Gdyby dymisya ta była padła na O'Donnella, by- 
liby to obwołali za rzecz zupełnie odpowiedną konstytucyi. Duch 
stronnictwa niepowinien nigdy przetwarzać rzeczy do tego stopnia, 
i obałamucać w taki sposób opinii publicznej. 

Od dwóch lat była Hiszpania w pożałowania godnym stanie. 
Wielki ten kraj przez długie czasy rozjemca Europy, którego przy- 
mierza niedawno jeszcze z taką gorliwością szukano, stanął od nje- 
jakiegoś czasu w rzędzie najniższych państw europejskich. Nie miał 
już ani finansów, ani armii, ani marynarki, ni bandlu, ni administracyi, 
ni wpływu na zewnątrz. W tem krytycznem położeniu stawali sie 
ludzie ambitni zamiast utrwalić potęgę kraju, raczej ją potępiać, a 
to lub schlebiajac namiętnościom tłumu, lub też goniac za urzeczy- 
wistnieniem niebezpiecznych utopii. Zaburzenia, które od kilka lat 
wstrząsały Hiszpanię, były właśnie skutkiem nieszczęsnej myśli, 
którą uprzedzeni ministrowie przed czterma laty chcieli dokonać 
zamachu na państwo (coup d’ etat) wtedy, kiedy Hiszpania była 
spokojna, kwitnąca, i żadna ważna przyczyna nie zmuszała ich zmie- 
niać doraźnie ustawy królestwa. By zamach stanu stał się prawym 
w obec sądu potomności, usprawiedliwiać go winna największa ko- 
nieczność, i musi w oczach wszystkich stanowić jedyny środek na 
ocalenie kraju. 

Znamy tych, którzy marzyli o zamachu stanu, nie dla zmiany 
pewnych instytucyi, lecz by obalić tron lub zmienić dynastye, czy 
to połączeniem Hiszpanii z Portugalią pod domem Braganza, czy też 
ustanowieniem rejencyi. Dlatego też winniśmy marszałkowi O'Don- 
nellowi nasze podziękowanie za to, że usiłował bez zamachu na 
państwo przywrócić porządek w Hiszpanii, tę pierwszą i niezbędna 
podstawę wolności. Winniśmy wdzięczność mu za to, że w pierw- 
szych chwilach anarchii zajął się reorganizacyą armii hiszpańskiej 
z całą gorliwością tak w moralnym jak i materyalnym względzie, 
głyż niedość było urządzić tylko na nowo bataliony i szwadrony, 
ale szło przedewszystkiem o to, by tak walecznym i zdolnym wiel- 
kich dzieł żołnierzom nadać jedyne rękojmie, które utrzymują ar- 
mię: uczucie obowiązku, wierność monarsze i karność. 

Miejmyż przeto nadzicję, że ostatnie zmiany położą koniec tym 
zamachom stanu i tym nieszczęsnym powstaniom; gdyż pragniemy 
szczerze, ażeby Hiszpania, która tyle żywiołów siły i pomyślności 
w sobie zawiera; śród pokoju zajęła napowrót przynależne sobie 
stanowisko, zamiast spaść do stanu pewnych republik Ameryki po- 
łudniowej, gdzie ani miłości ojczyzny, ani cnot obywatelskich, ani 
innych wzniosłych zasad, lecz tylko kilku jenerałów, którzy za po- 


mocą żołdactwa obałamucanego czczemi obietnicami wydzierają so- 
bie nawzajem.* 

— Minister marynarki otrzymał wiadomości z korwety paro- 
wej „Reine Hortense,“ na której, jak wiadomo, odbywa książę Na- 
poleon podróż po północnych morzach. Wypłynawszy 24. czerwca 
m Cromarty, zawinęła korweta 30go do Reikiavik (stolicy Islandyi); 
7go lipca odpłynał książę ztamtad, by z towarzysząca mu komisya 
naukową zwiedzić wyspe Jean-Mayen, na której znajduje sie wulkan 
leżacy najbliżej bieguna północnego, a która prawie zawsze jest nie- 
dostępna dla nadzwyczajnych lodów. Dnia 9. lipca popłynęła kor- 
weta 30 mil w północno-wschodnim kierunku od przylądka Nord 
Islandyi w dziedzinę lodów, i prawie 90 mil przedzierała się śród 
pływających lodowców wzdłuż gór Schollenbergen. Gdy przebyto 
merydian idący przez wyspę Jean-Mayen i zbliżono się do wyspy 
na 18 godzin, przekonał się kapitan, że masy lodu zamykały je- 
szcze wyspę. Z wielkim żalem poznali książę i komisya naukowa, 
że niepodobna dostać się na wyspę, i korweta musiała powrócić do 
Isłandyi, płynąć bez ustanku wzdłuż gór lodowatych, które dopiero 
na 20 mil od przylądka Nord ustały. Dnia 15go lipca był książę 
znowu w Reikiavik. 

— Podług depeszy z Plombióres do ministra wojny powróci 
Cesarz dopiero 4. lub 5. sierpnia do Paryża; pomieszkanie jego bo- 
wiem w Plombićres zostało znowu wynajęte na cały miesiac. — 
Marszałek Pelissier, dogadzając zaproszeniu marszałka Vaillant, wy- 
siędzie w hotelu ministra wojny i zamieszka w nim tymczasowo. — 
Marszałek Baraguay dHilliers miał po wspomnionej już ostatecznej 
rewii następującą przemowe do wojsk obozu północnego: 

„Moi Panowie! Obozy zostaną zwinięte. Armia północna jest 
rozwiązana. Macic rozkaz udać się do Paryża, a ja pojmuję wasza 
radość. Podziełałbym ją chętnie, gdyby nie żal szczery, opuszczać 
pułki i oficerów, z którymi służyłem przez 18 miesięcy, którzy 
tyle przyjemności mi sprawiali, i których dowództwem tak się szczy- 
ciłem. Niewiem, co przyszłość nam zgotuje, ale jeśli wypełni ży- 
czenia moje, to zobaczymy się znowu, i w takim razie będą liczyć 
na Was, tak jak Wy możecie liczyć na mnie. Wszystkich nas oży- 
wia jedno uczucie przywiązania do ojczyzny i Cesarza, i zawsze 
bedziemy łączyć głosy nasze w okrzyku: „Niech żyje Cesarz!“ 

— Cesarz zwiedzi w powrocie z Plombićres miasto Epinal, 
a w Luneville, gdzie go oczekują między 3. i 4. sierpnia, zabawi 
24 godzin. Tylko jeśliby marszałek Pelissier przybył pierwej do 
Marsylii, niź jest spodziewany, nastąpiłaby zmiana w planie po- 
dwóży. — Jenerał Koguet, wysłany do marszałka z listem ce- 
sarskim, przybył wczoraj do Marsylii. — Cesarzowa udaje się dziś 
wieczór do teatru w Palais Royal, którego aktorawie występują dziś 
po raz pierwszy od powrotu swego z Plombićres. 

Przywieźli tu dziś dzwon spiźowy z Sebastopola, który Cesarz 
darował kościołowi Notre-Dame. Jest to dzwon Średniej wielkości 
i zwyczajnej formy. — Paropływ liniowy „Bretagne,“ okręt bande- 
rowy admirała Trehouart przybył 25. b. m. z czarnego morza do 
Tulonu. 


o 
meigia. 
(Uroczystości i łaski królewskie, — Rozkaz dzienny do armii.) 


Bruksela, 27. lipca. Obwieszczono tu pismo p. Decker'a 
do burmistrza, z podziękowaniem w imieniu J. M. Króla za okazany 
podczas festynu udział i miłość ludu. — Monitor dzisiejszy ogłasza 
też nowy akt ułaskawienia, na mocy którego darowano kare 61 
wojskowym skazanym za różne przekroczenia. — Minister wojny 
Greindl mianowany został baronem dziedzicznym. — Dziś rano od- 
jechał na festyn do Brügge J. M. Król w towarzystwie księcia i 
i księżny Brabanckiej, hrabi Flandryi i księżniczki Charlotte. Asy- 
stuje mu prócz tego nadzwyczajny poseł angielski hrabia Westmore- 
land. Dnia 3. p. m zjedzie J, M. Król na festyn do Namur, 17g0 
do Gent, a z koiicem sierpnia do Hasselt, dokąd zeszłej niedzieli 
zaprosiła osobna deputucya księcia Brabantu. 

Królewsko-belgijski minister wojny wydał następujący rozkaz 
dzienny : 

„Minister wojny pospiesza wyrazić wojskom zebranym na re- 
wyę 22. lipca pochwałę Jego król. Mości za dzielną postawę pod 
bronią i w czasie defilady. 

Dumna może być armia, gdy się dowie o kilkokrolnem oświadczenia 
Króla, że miło mu było widzieć około siebie deputacye, które re- 
prezentowały wszystkie pułki w uroczystą rocznicę wstąpienia jego 
na tron. „W ciągu upłynionych 25 lat mego panowania“ — mówił 
Król — „dowiodła armia swojej karności, odznaczała się zawsze 
bezwarunkowem szanowaniem wszystkich swych obowiązków, jako 
też owych instylucyi, które zarazem są Szczęściem i sławą Belgii; 
i a tej przyczyny poświęcam jej szczepólniejszą troskliwość i opiekę,“ 

Armia przyjmie z największą radością ten wyraz wysokiego 
uznania, a z wdzięczności za to, -— jestem tego pewny i zapewni- 
łem też Jego król. Mość, że będzie starała się podwojoną wierno- 
ścią i zachowaniem dzielnego ducha swego odpowiedzieć temu uzna- 
niu. — Bruksela 24, lipca 1856. Greindl.* 


> 
włochy. 
(Wojska obozem w Piemoncie zwolane. — Ułaskawienie.) 


Jenerał La Marmora zwołał wojska piemonckie ostatniego za- 
ciągu na dzień lógo sierpnia pod zagrożeniem najsurowszej kary 
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w razie niestawienia się. Wojsko to zajmie trzy obozy; zaciąg 
prowincyi Sabaudyi w Chambery, zaciąg prowincyi południowo-za- 
chodnich jako to Nizzy, Onegelii, St. Remo i Albengi w Villafranca, 
a zaciąg wszystkich innych prowincyi stałego lądu na stepie pod 
S. Mamizio, 

—- Gazecie tryestyńskiej piszą z Gienuy z 19. b. m. „Ad- 
wokat Bennvenuti i niejaki Baldaserotti, dawniej oficer marynarki 
austryackiej, obadwaj emigranci polityczni, podali prośbę do rządu 
cesarskiego, by dozwolono im powrócić swobodnie do lombardzko- 
weneckiego królestwa.“ 

Niemce. 
(Przejazd dostojnych osób.) 

Jej królewicz. Mość wielka ksieżna Zofia, Ich królewicz. Mości 
księżne badeńskie Marya i Cecylia i Jego cesarzew. Mość wielki 
książe Michał przybyli 26. do Karlsruhe. 

Dnia 27%. lipca przybyli do Frankfurtu n. M. księzna orleańska 
i hrabia Paryża. 

Hrabia Walewski, francuski minister spraw zewnętrznych, przy- 
był 21. lipca do Badenu i zabawi tam do 8. dni. Z Badenu zaś 
odjechał 214. do Szwajearyi kanclerz rosyjski, hrabia Nesselrode. 


Ebamia. 
(Względy rządu francuskiego. — Wiadomości bieżące.) 
Kopenhaga, 23. lipca. Hrabia Bille Brahe, duński poseł 
przy dworze wićdeńskim, przybył tutaj, -— Rząd francuski przysłał 
rządowi duńskiemu sumę 36.000 franków, tytułem wynagrodzenia 
za uszkodzony w ostatniej wojnie duński okręt kupiecki, chociaź 


trzecia część z przedaży tego okrętu przeznaczona już była na fun- 
dusz inwalidów. > 


Barólestwo Polskie. 


(Łaski cesarskie. — Przepisy w sadownictwie.) 

Warszawa, 29. lipca. Gazeta warszawska donosi: Naj- 
jaśniejszy Pan najwyższym ukazem najmiłościwiej postanowić raczył, 
aby ze względu na zasługi 8. p. główno-dowodzącego korpusami 
gwardyi i grenadyerów, jenerała-adjutanta, jenerała jazdy hrabiego 
Riidigera i stosownie do Życzenia jego, sztabs- kapitan Teodor 
Rüdiger z pułku lejb - gwardyi grenadyerów konnych, rodzony 
synowiec Ś. p. hrabiego Riidigera, przyjął na siebie, udzielony temu 
zmarłemu tytuł i herb, rozciągając tę łaskę i na potomstwo jego 
„ linii męskiej. 

Najjaśniejszy Pan przychylając sie do prośby ministra dworu 
jenerał adjutanta hr. Włodziemierza Adlerberga I. i syna jego z or- 
szaku Jego ces. Mości jenerała-majora hr. Mikołaja Adlerberga 3., 
najmiłościwiej zezwolić raczył, ze wzgledu na jego bezdzietność, 
przysposobić za syna wychowanego przez niego w wierze prawo- 
sławnej szlachcica 8-letniego, Mikołaja Walewskiego, dla wcielenia 
go do rodziny hrabiów Adlerbergów ze wszystkiemi prawami i 
przywilejami służącemi prawym dzieciom z nazwaniem go hrabią 
Mikołajem Mikołajewiczem Adlerbergiem. 

Najwyższym dyplomem, z dnia 21. lipea, zaliczony został do 
orderu św. Włodziemierza wielkiego krzyża klasy II. ksiądz Antoni 
Fijałkowski, biskup sufragan dyecezyi Płockiej, administrator dye- 
cezyi Warszawskiej. 

Najwyższym rozkazem w wydziale cywilnym z dnia 1, lipca 
dyrektor stada rządowego koni w Janowie, p. o. koniuszy dworu 
cesarskiego, radca stanu hr, August Potocki, za odznaczenie się po- 
sunięty został do rangi rzeczywistego Radcy stanu. 


— Gazeta urzędowa zawiera następujący wypis z protokołu 
sekretaryatu stanu Królestwa Polskiego: 


Z Bożej łaski My Alexander I, Cesarz i sanowładzca Wszech 
Rosyi, Król Polski itd. itd. itd. 

Przyznawszy obecnie z zawarciem pokoju i przywiedzeniem 
armii naszych do zwykłego stanu, potrzebę dania prawnego biegu 
wstrzymanym dotad w sądownictwach naszego Królestwa Polskiego 
z powodu wypadków wojennych, sprawom cywilnym, wszczętym 
przez osoby do wojska należące lub przeciwko nim wytoczonym, 
na przedstawienie rady administracyjnej naszego królestwa, postano- 
wiliśmy i stanowimy : 

Art. 1. Rozporządzenia objęte ukazem z dnia 9. maja 1855 
roku, a wstrzymujące w biegu sprawy cywilne, tak ze strony woj- 
skowych, jakoteż i przeciwko osobom w służbie wojskowej lub przy 
wojsku armii czynnej zostającym, wytoczone; jak niemniej przeda- 
wnienia i perempcye w przypadkach artykułem osmym objętych, 
zostaja odwołanemi. 

Art. 2. Termin ustania juristicium, stosownie do artykułu 7 
powołanego ukazu, oznacza się: 


a) Dla spraw rozpocząć się majacych — z dniem ogłoszenia 
niniejszego postanowienia w dzienniku praw; 
b) Dla spraw, przed juristicun rozpoczętych — 4 upływem 


dwóch miesięcy od daty powyższego ogłoszenia. 
Art. 3. Wykonanie niniejszego ukazu i zamieszczenie go 
w dzienniku praw, radzie administracyjnej naszego królestwa pol- 
skiego polecamy. 
Dan w Cesarskiem Siele dnia 3. lipca 1856. 
Alexander, 


Rosya. 


(Przygotowania do koronacyi. — Powitanie p. Morny. — Nominacya paziów. — Koleje 
żelazne. — Reskrypt Cesarza do hrabiny Riidiger.) 

Petersburg, 23. lipca. Podług wiadomości z Moskwy ma 
panować w tem mieście nadzwyczajny ruch w przygotowaniu do 
koronacyi. Ceremonia koronacyi odbędzie sie w prawdzie w Kremlu. 
w murach jego, przystępnych wprawdzie dla małej liczby wybra- 
nych; ale główną część jej stanowi pochód tryumfalny z zamku 
pawłowskiego pod Moskwą na zamek w samej Moskwie, a który 
odbędzie się 22. sierpnia. — W krótkim czasie oczekują tu hrabiego. 
Morny z licznym jego dworem, i nadzwyczajnego posła koronacyj- 
nego ze strony Austryi, księcia Pawła A. Esterhazy de Galantha 
z synem, który w roku 1844 był ambasadorem w Londynie. Tym- 
czasem zajmuje się Cesarz przeglądem przechodzących grenadyerów 
i innych wojsk, które udaja się na załogi. 

— Hrabia Morny był już przedwczoraj spodziewany i wydano 
rozkaz, otworzyć obydwa mosty na Newie, ażeby parowiec jego za 
przybyciem mógł płynąć prosto w górę rzeki i zarzucić kotwice 
przy hotelu, który ambasador najął. W Kronstadzie salutowano go 
308 wystrzałami z dział. — Hrabia Morny stanie tu najpierwszy 
z delegatów na koronacyę, i jak słychać, postanowiono ustąpić naj- 
pierwszego miejsca temu, kto najpierwej przybędzie. 

Z powodu koronacyi mianował Cesarz Jego Mość 27 paz 
pierwszej i drugiej klasy z najznakomitszych familii rosyjskie 
niemieckich, a nawet oryentalnych. 

W gazetach rosyjskich toczy się spór względem kierunku i 
budowy nowych kolei żelaznych. Przytaczają w tej mierze poje- 
dyncze, narodowo-ekonomiczne, ważne wypadki. I tak nadmieniają, 
ze z gubernii Wielkiej Rosyi wychodzi corocznie więcej niż 100.000 
ludzi w okolice południowe na zarobek przy zniwach i innych za- 
trudnieniach, a potem powracają znowu do domu, przezco tracą 
w drodze całe dwa miesiące, koleją żelazna zaś mogliby ten czas 
oszczędzić i do roboty użyć. Również po zaprowadzeniu sieci ko- 
lei żelaznych nie potrzebaby już przechowywać w rezerwowych ma- 
gazynach ogromnych mas zboża, do czego teraz przymuszeni jesteśmy, 
gdyż przy niedostatecznych środkach komunikacyjnych może bardzo 
łatwo powstać głód w jednej gubernii, podczas gdy w drugiej cze- 
stokroć nie wiemy, co począć z wielkim zapasem zboża. 

— Do hrabiny Rüdiger wydał Cesarz następujący reskrypt : 

llrabino Ludwiko Karlówno! Z żalem otrzymałem wiadomość 
o zgonie Waszego małżonka, hrabi Fedora Wasylewicza. Rosyjska 
armia utraciła w nim jednego z swych swietnych wodzów, których 
chwalebne czyny będą na zawsze zapisane w księgach naszych dzie- 
jów wojennych. Ja straciłem w nim osobiście równie prawego iod- 
ważnego, jak rozsądnego doradzce i spółpracownika w wielkiem 
dziele komendy wójsk krajowych; poruczyłem mu świetną i ważną 
część onych korpus gwardyi i grenadycrów. Ubolewam nad jego 
stratą tak mocno, jak szczerze pamiętam jego zasługę. Wyrażając 
Wam te uczucia, miło mi jest zapewnić Was o szczerej życzliwo- 
ści, zjaką ku Wam zostaję. — Carskoje Sieło, 2. lipca 1856. 
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Aleksander. 
Grecya. 
(Odprawa legionistów greckich, — Utarczki « zbójcami. — Ambasador rosyjski ocze- 
kiwany,) 


O wspomnionem juź kilkakrotnie zatrzymaniu zbrojnych ocho- 
tników w portach greckich podają Gazecie tryestyńskiej z Aten 
pod dniem 19. lipca następujące szczegóły: 

Dwa okreta greckie z kilkuset żołnierzami legii greckiej, która 
walczyła w Krymie, przybyły do Pireju i chciały wylądować na 
ziemi greckiej. Ale rząd nie miał wcale checi przyjąć zbrojnej rze- 
szy, niezdolnej lub nieskłonnej do żadnej pracy, a to tem bardziej, 
ze pomiędzy tymi 700 ochotnikami było tylko 40 właściwych pod- 
danych greckich. Natychmiast przeznaczono okręt wojenny, by czu- 
wał nad temi okręlami; to samo uczynił jeden paropływ francuski; 
potem przedsięwzięto powszechne rozbrojenie, i ułożono spis dla 
wykazania ojczyzny kazdego ochotnika. Cała sprawa skończyła się 
na tem, że 40 krajowców odesłano na rodzinne ich wyspy, tak, że 
ledwie dwóch zeszło się na jednej wyspie; resztę zaś wyprawiono 
do Odessy z potrzebnym zapasem żywności. Zdaje się, że to były 
szczątki owej legii, która, jak donosiliśmy, miała założyć kelonię 
w Krymie; ci 700 nie mieli ochoty do kolonizacyi, i pragnęli do- 
stać się do Grecyi. 

Nowomianowany ambasador rosyjski przy dworze greckim p. 
Ozerow przybędzie dopiero wtedy do Aten, gdy obce wojska ustą- 
pia z kraju. 

Dnia 15go b. m. wieczór otrzymał rząd wiadomość o utarczce 
stoczonej w poblizu Liwadyi miedzy zbójcami i wojskiem liniowem; 
trzech zbójców poległo na miejscu, a % raniono, między tymi także 
sławnego hcrszta Belulli. 


Doniesienia z ostatniej poczty. 


Londyn, 30. lipca. Morning Post i Globe zbijaja wiado- 
mość o mniemanej podróży do Paryża; donoszą że Królowa do 
końca sierpnia zostanie w Osborne a potem odjedzie do Balmoral. 

Paryż, i. sierpnia. Monitor donosi z Saragosy z dnia 31. 
z. m.: Z niecierpliwością oczekiwane są wiadomości z San Sebastian. 
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Zawsze jeszcze jest nadzieja spiesznego i spokojnego zagodzenia. 
W Nawarze i w prowincyach baskijskich zupełny panuje spokój. 

— 81. lipca. Dzisiejszy Monitor donosi w korespondencyi 
z Madrytu z dnia 30. b. m., źe nowy rząd uznany jest w całej Hi- 
szpanii wyjąwszy Saragose. Z San Sebastian donosza pod dniem 
30. lipca, że jenerał Dulce stoi o dwie mile od Saragosy. Cała Ka- 
talonia się poddała. 

— Depesze w Monitorze zbijają pogłoskę o zaszłej scyzyi 
w gabinecie hiszpańskim. 

Paryż, 30. lipca. Według doniesień w dzienniku Constitu- 
tionnel z Barcelony z 26. b. m. stawi Saragosa jeszcze znaczny 
opór. 
£ Carrara, 29. lipca. Spokojność zupełnie jest przywrócona, 
oczekują tu przybycia wojsk esteńskich. 

Odessa, 30. lipca. Na mocy ogłoszonego rozporządzenia 
przywrócona jest od dnia 27. b. m. czterodniowa kwaranta w por- 
tach rosyjskich na czarnem i azowskiem. Okręta płynące do Eupa- 
toryi, Kerczu lub na morze azowskie muszą poprzednio w Odesie 
lub Theodozyi odbyć kwarantanę. 

Konstantynopol, 25. lipca. Jenerał Codrington odpłynął 
do Marsylii, Reszyd Basza powrócił z Egiptu. W fermanie wzglę- 
dem tymczasowej administracyi księstw naddunajskich przyrzekła 
Porta przy reorganizacyi uwzględnić życzenia krajowców, protestu- 
jac jednak przeciw uznaniu niektórych dotychczas zaprowadzonych 
urządzeń, mianowicie ogłoszenia wolności druku w Multanach. 

Ateny, 26. lipca. Ministrowi spraw zagranicznych przydzie- 
lono rade z pięciu członków do rozpoznawania sporów internacyo- 
nalnych. Marszałek Pelissier wylądował w Pyreju, zwiedził Akro- 
polidę i ogród dworski, poczem odpłynął w dalszą podróż. 
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Kurs lwowski. 


Dnia 2. sierpnia. „gotówką f LONE 

die || IE | | z) || kr. 
Dukat holenderski . . . . . » . . «mon. konw. 4 42 4 45 
Dukańcesarski s soe . e . oos T g " 4 46 4 49 
Półimperyat zł. rosyjski . . . . - - » 5 8 15 8 18 
Rubel srebrny rosyjski. . . . . . » 5 c 1 35 1 36 
Talar praskim » . « GE o WODE » $ 1 29 1 31 
Polski kurant i pięciozłotówka . . + » » 1 9 1 10 
Galicyj. listy zastawne za 100 złr. fs 81 30 82 8 
Galicyjskie obligacye indemnizaeyjne lunondsć 76 42 77 5 
5% Pożyczka narodowa ..... p 84 30 85 15 


Wićdeński kurs papierów. 


Dnia 31. lipea. w przecięciu 


Obligacye długu państwa - -5% za sto 88*/4 7 831845 
detto  pożyezki narod. . . . . B «EBY ANY 853,6 
detto zr. 1851 serya B.. . . 5% y — — 
detto z r. 1853 z wyplata . -5% n»n — -= 

Obligacye długu państwa . . EIA 5 7887 735 
detto detto W. MA tu FR — 
detto z r. 1850 z wyplata . . AŻ p FF = 
detto detto delo 2% 3 — 
detto detto  ... . . + So lagi = — 

Pożyczka z losami z r. 183% . . . - „ 12174 1211, 
detto detto z r. 1839 . . - . „o — — 
detto detto z r. 185% * . . . u 05%, 7 1051145 

Obl. wićd. miejskiego banku . « «. 1344 — — 

Obl. lomb. wen. poźyczki z r. 1850 . . 5% — — 

Obl. indemn. Niż. Austr. . . -. . . .5% — = 

detto / galicyjskie i węgierskie . 5% 7% KU 6 x Tt 
detto krajów koron. . . . . „5 - = 

AKCE DankoW ens o « «. o oae e °. „1094 1095 1094 

Akeye n. a. Tow. eskp. na 500 złr. . . . . 58334 5833 

Akcye e. k. uprz. Tow. kred. dla hand. i przem. 3841⁄ 3851, 383%, 3841 

Akcye kolei żel. Ces, Ferdynanda na 1000 złr. 288244 2855 2885 

Akeye kolei żel. Glogniekiej na 500 złr. . . — — 

Akeye kolei żel. Edynburyskiej na 200 złr. . — — 

Ake. kol. Budziń.-Lineko-Gmundz. na 250 zir. 259 259 

Akcye Dunajskiej żeglugi parowej na 500 złr. 58% 587 

Akcye austr. Lloyda w Tryeśeie na 500 złr. 4283, 4281, 

Galic. listy zastawne po 4% na 100 złr. . . — = 

Renty Como . . . . . . . b o 8 © dode — 


Dnia 31. lipca. w przecięciu 


Amsterdam za 100 holl. złotych . . . . . . = — 2m. 
Augsburg za 100 złr. kur. go o o 10310378 1. 1027, uso. 
Frankfurt n. M. za 120 fl. na stopę 24t% fl. 10174 % % L 101%, 3 m. 
Genua za 300 lire nowe Piemont. . , , . . — - 2m. 


za sto w przecięciu 
Hamburg za 100 Mark. Bank... „, . . . . . — — m 
Lipsk za 100 talarów . « « « « . . . . . — — 2m 
Liwurna za 300 lire loskań. 10214 3 W, 1. 1021 2 m. 
Londyn za 1 funt. sztel. . . -. . . . . ... 10—5 + 3 RUA l. 10—314 Sm 
Lyontza 300 tiranku e ONE FE — — 2 m. 
Medyolan za 300 lire austr. . « . . (WZ, U, BA, lk 1025, 2 m. 
Marsylia za 300 franków . - - - « . . . . 1195% 1. — 2m. 
Paryż za 300 franków . . . « « - . . . . 119% 74 L 11954 2 m. 
Bukareszt za 1 złoty Para . - - « « . . . 2641, 26344 264 31 T. S. 
Konstantynopol za 1 złoty Para . - . . .. — — T., S. 
Czer FG ÓMEŃ 0% 060 006 WOM 0 7 Agio. 
Dukaty al marco 9... sase: . — — Agio. 
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Telegrafowany wićdeński kurs papierów i weksli. 
Dnia 2. sierpnia. 
Oblig. długu państwa 5% 8315/44; 414 —; 4% —; 4% zr. 1850 — 
3% —; 2% —. Losowane obligacye 57: —, Losy z r. 1834 za 1000 zir, 
; m r. 1839 —.  Wićd. miejsko bank. —. Węgiers. obl. kamery nadw. 
—. Akeye bank. 1099. Akeye kolei półn. 2885. Glogniekiej kolei żelaznej 
—. Oedenburgskie —. Budwajskie —. Dunajskiej żeglugi parowej 591. Lloyd 
430. Galie. listy zast. w Wiedniu —.  Akcye niższo-austr. Towarzystwa 
eskomptowego 4 500 zir. 581%, złr. 
Amsterdam 1. 2 m. —. Augsburg 1025% 3 m. Genua — 1. 2 m. Frank- 
furt 1011, 2m. Hamburg 75% 2m. Liwurna 1021, 1. 2 m. Londyn 10 — 3. 
2 m. Medyolan 1021. Marsylia 119%. > Paryż 1198,,. Bukareszt Kon- 
stantynopol 471. Smyrna —. Agio duk. ces. —, Pożyczka z r. 185Ł 5% 
lit. A. —; lit. B. — Lomb. —. 5%, niż. austr. obl. indemn. —; innych kra- 
jów koron. 77!/,. Renty Como. —. Pożyczka z r. 1854 —. Pożyczka naro- 
dowa 855. C. k. austr. akcye skarb. kolei żeląz. po 500 fr. — fr. Akeye 
e. k. uprzywil. zakładu kredyt. 382%. 
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Przyjechali do Zacewa. 


Dnia 2. sierpnia. 

Hr. Dzieduszyeki Kazimirz, z Wićdnia. — PP. Romański Piotr, z Tru- 
skawea. — Piątkowski Jan, e. k. dyr. gym., z Stanisławowa. — Batowski Alex., 
z Kulikowa. — Lepkowski Koppel, z Brzeżan. — Renner Felix Krzys., z Tar- 
nopola. — Zawadzki Marcin, z Orzechowiec. — Głowacki Władysław, z Ko- 
ezanowa. — Niezabitowski Włodz., z Brzeżan. — Kwiatkiewiez Felix, e. k. 
radca namiest., z Truskawea. — Żurakowski August, z Herbaeza. — Machan 
Ant., z Rodatyeza. — Krzystofowicz Krzyst. i Bocheński Wiktor, z Lubienia.— 
Białobrzeski Stanisław, z Dziedzilowa. — Malinowski Józef, z Złoczowa. — 
Urbański Rudolf, z Wićdnia. 


h 


Dnia 3. sierpnia. 

Ir. Czaeki Alexander, z Kreehowa. — Hr. Wodzicki Kazinirz, z Pod- 
hajee. — PP. Hubicki Zygmunt, z Nakwaszy. — Komarnieki Roman, z Zło- 
czowa. — Serwatowski Wojciech, z Bonowa. — QOehocki Wojciech i Kajetan, 
z Truskawca. — Padlewski Apolinar, z Czabarówki. — Dwernicki Alexander, 
adwokat krajowy, z Krakowa. 


BWyjechali ze Ancotwa. 
Dnia 2. sierpnia. 

Hr. Dzieduszyeki Kazim., do Niesłuehowa. — PP. Duniecki Adolf, adw. 
kraj., do Zółkwi. — Greaves, e. k. porucznik, do Tarnopola. — Pawlikowski 
Leander, do Majdanu. 

Dnia 3. sierpnia. 

PP. Lehr Józef, e. k. radea leśn., do Złoczowa. — Schirando, e. k. ka- 
pitan, do Dembicy. — Br. Czechowicz, do Stanisławowa. — Lethenau. e. k. 
major, do Czerniowiec. 
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Spestrzeżenia meteorologiczne we Lwowie 
dnia 1. sierpnia. 


Barometr w. | 
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0’ Reaum. | lieaum. | tnego 
z | | 
6. god. zrana| 328.49 |+ 12.40 84.2 | zachodni sł. | pogoda 
2. god. popol. 328.66 |-+ 20.0” 48.9 północny 9 » 
10.god.wiecz.| 828.46 |+ 14.70) 80.7 » cicho š 
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Dnia 2. sierpnia 1856 v. wyciągnięto w c. k. urzędzie loteryjnym lwowskim 


nastepujace pieć liczb: 
39. 13. 66. 52, 8. 


Przyszłe ciągnienie nastapi dnia 13. i 28. sierpnia 1856 r. 
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Na cesarskim gościńcu między Łinzem i Wilfering wydarzyło się kilka- 
krotnie, że się urywały skały poboczne. Dla zapobieżeniaj dalszemu niebezpie- 
czeństwu, będą skały na większy rozmiar wysadzać w powielrze, i wystawią 
kilka budowli ochronnych. 

— „Moniteur de l'Armee“ pisze, że armia hiszpańska składa sie (według 
ostatniego budżetu) z 19 pułków piechoty o 3 balalionach, z 7 pułków lekkiej 
piechoty o 2 batalionach, z 3 batalionów strzelców, Z 5 pułków ciężkiej kawa- 
leryi każdy o 4 szwadronach, z 1 pułku huzarów 0 % szwadronach, z 8 puł- 
ków lekkiej kawaleryi każdy o 4 szwadronach, z 5 pułków artyleryi pieszej 
każdy o 2 szwadronach, z 3 brygad konnej artyleryi, Z 6 brygad artyleryi for- 


| KRONIKA. 


lecznej, z 1 pulku inżynierskiego o 2 batalionach i z 6 kompanii robotniczych. 
— Gwardya składa się z 1 batalionu halabardzistów, z 1 pułku konnych gre- 
nadyerów, z 1 pułku kirysyerów, z 1 pułku ułanów, z 3 bateryi pieszych, z 2 
bateryi konnych i z 4 pułków grenadyerskich. Razem z 135.000 żołnierza w 12 
kapitanataeh jeneralnych (nie licząc w to wojsk kolonialnych). 

— Z Kiaehty na granicy chińskiej donosza o strasznem trzesieniu ziemi, 
które naslapiło w noey z 10. na 11. maja. Chińczycy mało zważają na podo- 
bne zdarzenia nalury, które zresztą w okolicy jeziora Bajkał nie są osobliwo- 
ścią; mówią, Ziemia pływa na'rybie, i rusza się za ryba. 


Główny Redaktor ME. Szrzeniawa Sartyni. 


Z c. k. galic. drukarni rzadowej. 


